
DRODZY CZYTELNICY!

Witamy Was w listopadowym numerze Gazety szkol-
nej INFO Dwójki, poświęconym  najważniejszym li-
stopadowym wydarzeniom, które ukształtowały nasz 
kraj i społeczność.   Życzymy przyjemnej lektury.
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LISTOPAD
Płyną niebem ciemne chmury, 
wiatr w kominie śpiewa
I ostatnie złote liście opadają z drzewa. 
 
Początek listopada w polskiej tradycji to wyjątkowy, 
pełen nostalgii czas, który spajają dwa ważne świę-
ta:  Wszystkich Świętych - 1 listopada oraz Dzień 
Zaduszny - 2 listopada. W te dni miliony Polaków 
odwiedzają cmentarze, aby zapalić na grobach zni-
cze, złożyć kwiaty i w ciszy wspominać zmarłych bli-
skich, krewnych i znajomych.  To moment, w którym 
codzienna krzątanina ustępuje miejsca refleksji nad 
kruchością życia i pamięci o naszych korzeniach.
Wizyta na cmentarzu w te dni ma niezwykły, unikal-
ny klimat – szczególnie po zmroku, gdy tysiące pło-
nących zniczy tworzą wyjątkową atmosferę zadumy.

Tajemnice dawnych wieków. Dziady.

Czy zastanawialiście się kiedyś, jak nasi przodko-
wie wspominali tych, którzy odeszli? Zanim w na-
szych kalendarzach na dobre zagościł 1 listopada, 
a ze Stanów Zjednoczonych przywędrowała moda 
na Halloween, na ziemiach słowiańskich obchodzono 
„dziady”.  

Czym naprawdę były „dziady”?
Słowem „dziady” dawni Słowianie nazywali swoich 
przodków. Wierzono, że kilka razy w roku (głównie w 
nocy z 31 października na 1 listopada) granica mię-
dzy światem żywych a umarłych zaciera się, a dusze 
zmarłych wracają na ziemię. Żywi mieli obowiązek 
odpowiednio ich ugościć, dlatego w domach przygo-
towywano specjalne uczty. Na stołach pojawiały się 
miód, kasza i chleb, którymi symbolicznie dzielono 
się z duchami.

Podczas obrzędu obowiązywały surowe zasady – nie 
wolno było hałasować, gwałtownie wstawać od stołu, 
wylewać wody przez próg, ani szyć, aby przypadko-
wo nie zranić, nie wystraszyć lub nie uwięzić błąka-
jącej się duszy.
Co ciekawe, na rozstajach dróg i przy cmentarzach 
rozpalano wielkie ogniska. Miały one dwojakie zada-
nie: wskazywały błądzącym duszom drogę do domu 
oraz ogrzewały te, które marzły w zaświatach. Śla-
dem tego zwyczaju są znicze, które do dziś stawia-
my na grobach bliskich.
Choć dziś nie zastawiamy już stołów dla duchów, 
„dziady” przypominają nam o czymś bardzo ważnym 
– o pamięci i szacunku dla naszej historii oraz tych, 
którzy byli tu przed nami.

11 listopada

Dzisiaj wielka jest rocznica jedenasty listopada! 
Tym, co zmarli za Ojczyznę, 
hołd wdzięczności Polska składa. 
Więc o przyszłość walczmy razem 
pod sztandarem z Orłem Białym,
tylko pracą i nauką przysporzymy Polsce chwały.

11 listopada to jedna z najważniejszych dat w histo-
rii Polski - Narodowe Święto Niepodległości.  
Warto na chwilę się zatrzymać i zastanowić się, dla-
czego ta data jest tak ważna i wyjątkowa.
11 listopada 1918 roku, Polska powróciła na mapę 
Europy, po aż 123 latach niewoli pod rządami trzech 
zaborców: Rosji, Prus i Austrii. To właśnie tego dnia 
Józef Piłsudski objął naczelne dowództwo nad woj-
skiem polskim, co uznaje się za  symboliczny po-
czątek nowej, niepodległej II Rzeczypospolitej. Dla 
pokoleń Polaków, którzy przez ponad wiek nie mogli 
głośno mówić w ojczystym języku ani uczyć się pol-
skiej historii, był to moment ogromnego triumfu i 
radości.

Dzień Niepodległości jest nie tylko radosnym świę-
tem, ale także ważną lekcją historii naszego kraju i 
patriotyzmu. Symbolizuje wysiłki i poświęcenie wielu 
pokoleń Polaków, którzy walczyli o wolność i suwe-
renność. Przypomina nam, jak cenna jest wolność i 
że należy ją pielęgnować każdego dnia, aby nigdy 
nie została utracona.
Niepodległość  – to wolność, którą cieszymy się na 
co dzień: możliwość nauki, podróżowania i decydo-
wania o sobie. Doceniajmy to nie tylko od święta!

Podczas wakacji byłam w górach, w Muszynie i Kry-
nicy Zdrój. Pojechaliśmy tam z rodzicami samocho-
dem. Podróż trwała kilka godzin. Po drodze byliśmy 
w Krakowie. W Muszynie i Krynicy Zdrój chodziliśmy 
po górach, a wieczorem czas spędzałam na hotelo-
wym basenie. Byłam również w Hiszpanii, gdzie zo-
baczyłam Barcelonę. Będąc w hotelu chodziliśmy na 
plażę i basen. Moją wakacyjną przygodą było noco-
wanie pod namiotem. Nigdy wcześniej nie spałam w 
namiocie, tę noc zapamiętam na długo. Trudno jest 
mi wybrać najlepszy dzień wakacji, ponieważ każdy 
był fajny, beztroski oraz inny od poprzedniego. Całe 
wakacje były cudowne.

Oliwia K. kl. 3e

Wakacje spędziłem nad morzem w Łebie oraz z bra-
tem u babci Reni. Przeżyłem ciekawą przygodę na 
wydmach. Były tam piękne widoki i wiał straszny 
wiatr. Zwiał mi czapkę z głowy, chciałem ją złapać, 
ale pofrunęła dalej. I tak za każdym razem, gdy 
chciałem ją złapać, wiatr porywał ją w dal, tak jak 
piasek na wydmach tworząc fale. W końcu ją złapa-
łem.  To był najbardziej udany dzień.

Oskar B. kl. 3e

GÓLNOPOLSKI  DZIEŃ  GŁOŚNEGO  CZYTANIA

Ogólnopolski Dzień Głośnego Czytania to coroczne 
wydarzenie obchodzone 29 września, którego celem 
jest promowanie czytelnictwa wśród dzieci i młodzie-
ży, rozbudzanie wyobraźni i poszerzanie słownictwa 
oraz budowanie silnych więzi emocjonalnych między 
dorosłymi a dziećmi poprzez wspólne spędzanie cza-
su z książką. 
Dzień ten został ustanowiony przez Polską Izbę 
Książki w 2001 roku i przypada na rocznicę urodzin 
wybitnej pisarki Janiny Porazińskiej, autorki wielu 
książek dla dzieci i młodzieży.
Chcesz poszerzyć wiedzę i odnosić sukcesy w szko-
le? Chcesz odkrywać świat  wyobraźni,  przenieść  
się do magicznych krain, poznawać fascynujących 
bohaterów i niesamowite przygody?   Sięgaj po 
książki, czytaj zawsze i wszędzie! Książki to klucz do 
bramy mądrości. WARTO CZYTAĆ!

Dzień Chłopaka  

Dzień Chłopaka w Polsce obchodzimy 30 września. 
Niestety o historii tego dnia niewiele wiadomo. Nie 
wiemy, kiedy i przede wszystkim z czyjej inicjaty-
wy powstało. To nieoficjalne święto o lekkim, często 
humorystycznym charakterze,   już od kilku lat jest 
wydarzeniem, które na stałe wpisało się do kalen-
darza imprez naszej szkoły.  W dniu tym dziewczęta 
pamiętają o  kolegach z naszej „Dwójki”. Składają im 
życzenia, wręczają drobne upominki i przygotowują 
różne niespodzianki.

Z okazji tego dnia niezwykłego,
Życzymy Wam chłopcy wszystkiego najlepszego.

Dziewczynki ze szkoły.
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NASZA TWÓRCZOŚĆ cd.
Tegoroczne wakacje spędziłem na przepięknej grec-
kiej wyspie Zakynthos, na Mazurach we wsi Sasek 
Mały oraz u moich dziadków w Legionowie. Zdecy-
dowanie najciekawszą przygodę, którą przeżyłem 
było karmienie żółwia w greckim porcie. Takie do-
świadczenie było niezwykłe także dla mojej mamy. 
Najbardziej udanymi dniami były te, gdy pływałem 
jachtem, zwiedzałem Wyspę Ślubów, Wyspę Żółwi 
oraz Przylądek Keri, a także zwiedzanie centrum Za-
kynthos i miejscowości Sostis, gdzie mieszkaliśmy. 
Wyjazd na Mazury z moimi dziadkami też był wyjąt-
kowy, gdyż pływałem po jeziorze i byliśmy w parku 
wodnym.

Marcel M. kl. 3e

Wakacje spędziłem z rodziną na żaglach na Mazu-
rach. Dużo się działo. Jednego dnia, gdy pływaliśmy 
z braćmi na SUP-ach tata wpadł na super pomysł.  Z 
zasłon zrobił nam żagle. Dwiema nogami staliśmy 
na dwóch rogach zasłony, a górę trzymaliśmy ręko-
ma. Gdy zawiał wiatr zasłona napięła się i płynąłem 
szybciej niż gdy wiosłowałem. Inni żeglarze patrzyli 
z rozbawieniem i gratulowali nam pomysłu. To był 
jeden z najbardziej udanych dni wakacji. Pomysłowy 
ten nasz tata.  

Paweł P. kl. 3e

Tegoroczne wakacje spędziłam z rodzicami na Sar-
dynii we Włoszech. Kąpałam się w czystej, błękitnej 
wodzie Morza Śródziemnego. Czasami przeskakiwa-
łam przez wysokie fale. Każdego dnia świeciło pięk-
ne słońce. Najbardziej udanym dniem wakacji  był 
pobyt w Noe Parku Rozrywki w Skarżysku - Kamien-
nej. Skakałam tam na największym dmuchańcu na 
świecie. 

Alicja J. kl. 3e

Podczas wakacji byłam w górach, a dokładnie w 
Ojcowie. Zwiedziłam piękne jaskinie i stare zamki. 
Dużo spacerowałam. Było bardzo ciekawie. Najbar-
dziej udanym dniem wakacji był wyjazd do Ener-
gylandii. Jeździłam na różnych kolejkach górskich 
i świetnie się bawiłam. To był mój najlepszy dzień 
całych wakacji. 

Kasia F. kl. 3e 

W wakacje pojechałem z rodziną do Włoch. Byłem 
na kempingu z moimi braćmi i kuzynami. Jeździli-
śmy na różne wycieczki. W Wenecji widziałem śmie-
ciarko-łódkę. W Pizie widziałem Krzywą Wieżę, w 
Sienie katedrę. Na kempingu oglądałem razem z 
kuzynami, do późna, mecze piłki nożnej na wielkim 
ekranie. Wielką przygodą było dla mnie bajkowanie 
w Morzu Śródziemnym  czyli  podskakiwanie w wo-
dzie, kiedy podpływała fala, która znosiła mnie na 
plażę. Najfajniejszy dzień wakacji był podczas po-
bytu u dziadków. Dziadkowie zabrali mnie do galerii, 
gdzie kupiłem sobie dużo smacznych ciastek.

Staś M. kl.3e
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Ojcowie Niepodległości  
                                      
Józef Piłsudski, Roman Dmowski, Ignacy Jan 
Paderewski, Wincenty Witos, Wojciech Korfan-
ty, Ignacy Daszyński

Sześciu polskich liderów, którzy pochodzili z różnych 
zaborów, różnili się właściwie wszystkim: począw-
szy od odmiennej przynależności społecznej i religij-
nej, a skończywszy na zapatrywaniach politycznych. 
Mimo to mieli wspólny cel - niepodległa Polska, dla 
której chcieli żyć i pracować.
Dzięki ich mądrości i determinacji, potrafili zjedno-
czyć siły, by w 1918 roku po 123 latach zaborów 
doprowadzić do niepodległość Polski. 

Powstanie Listopadowe  

Dawno temu, w mroźną noc z 29 na 30 listopada 
1830 roku, w Warszawie wybuchło powstanie listo-
padowe, na czele którego stali młodzi oficerowie ze 
Szkoły Podchorążych Piechoty w Warszawie, pod 
wodzą podporucznika Piotra Wysockiego. Był to mo-
ment, w którym Polacy, mając dość smutku i nie-
sprawiedliwości, postanowili odważnie sprzeciwić się 
rosyjskiemu władcy i stanąć  w obronie wolności, ho-
noru i łamanej przez cara konstytucji.  
  
Tamtej nocy do walczących żołnierzy szybko dołą-
czyli zwykli mieszkańcy Warszawy. Wspólnie zdobyli 
Arsenał, czyli miejsce, gdzie przechowywano broń.
Wojna trwała prawie rok. Polscy żołnierze walczy-
li bardzo dzielnie i wygrali kilka wielkich bitew (np. 
pod Olszynką Grochowską). Niestety wojsko rosyj-
skie było o wiele większe i powstanie ostatecznie się 
nie udało, nie odzyskaliśmy wolności. 

Choć wróg miał większą i silniejszą armię, nasi 
przodkowie pokazali całemu światu, że mają wielkie 
serca do walki i ogromną odwagę, i nigdy nie pogo-
dzą się z utratą niepodległości.
Pamiętajmy o tych wszystkich odważnych ludziach, 
dzięki którym dzisiaj możemy uczyć się i bawić w 
wolnej Polsce.

To właśnie w czasie tego powstania biało-czerwone 
kolory zostały oficjalnie uznane za nasze barwy na-
rodowe.

Ojcowie
Niepodległości


